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OGŁOSZENIA. 
, Reklamy: ;za jeden wiersz 
garmontowy. albo jego miejsce 
pierwszy raz 25 kop., każdy na- 
stępny raz -20 kop. 
Nekrologja: ze jeden wiersz í 
15 kop. j 
Zwyczajne i małe ogłosze- 
nia w dodatkach. porannych nie 
zamieszczają się. : 
Ogłoszenia: i prenanieratę 
rzyjmuje kantor codziennie: od 
-ej rano do 8-ej wiecz., w nie: 
dziele i święta od 10, do 1 w poł. 
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by środków zaradczych, zależnych od samego rze- 
| mieślnika, memorjał wskazuje, jako rzecz główną, 
i = cudownego „ocalenia Najjaśniej- Referat o obecnym stanie bednarstwa, złożony | potrzebę utworzenia wspólnego składu materjalów. 

ZURA ia l Najdostojniejszych Ich Dzieci, | przez urząd starszych zgromadzenia, dał punkt wyj- | „Tak się przedstawia memorjał bednarski ze stro- 
nj? 2 rozbicia SIĘ pociągu Cesarskiego w d. 17-ym | ścia do bardzo ożywionej rozprawy na wczorajszem | ny. praktycznej, Poza nią referat zawiera niepomier- 
y 028 le kat. z, ministerjum spraw wewnętrznych | posiedzeniu sekcji rzemieślniczej Towarzystwa prze“ | ną głębię skarg i żalów na przewagę kapitału oraz 


wiadomości aworikie. Z sali obra å. odpowiedniego oclenia drzewa wywozowego. Z licz- 


ppidzie” oświadczenie uczuć wiernopoddańczych | mysłu i handlu. | na tak zwaną „wolność pracy”, która dając każde- 
ozymałę, ch stanów, ziemstw, towarzystw miej- Memorjał bednarzy pod względem danych faktycz- | mu możność spekulowania towarem, powoduje — 
od rozma Ly w liczbie 25-ciu ze wszystkich krańców nych nie jest zbyt obfitym. Urząd starszych stwier- | zdaniem autorów referatu — upadek rzemieślnika. 

re Po najpoddanniejszym w tej sprawie ra- dza, że statystyka rzemiosła jest mu zupełnie obcą, | Odczytawszy memocjał, przewodniczący, p. Mako- 


paśst ministra Spraw wewnętrznych de 26-go lutego | w ogólnych atoli uwagach zamyka obraz nadzwy- | Wwiecki, położył słuszny nacisk na to, że skargi i ża- 
2, Najjaśniejszy Pan raczył Najmiłościwiej czaj ponury. Bednarstwo rzemieślnicze — powiada le do niczego nie prowadzą, natomiast należy rze- 
6 lid następujące słowa: „Serdecznie wszystkim urząd — źle stoi, a przyczyny tego szukać należy mieślnikom rozproszone siły jednostkowe łączyć 


tokujety ”« ( Warsz. dmiew.) w tej głównie okoliczności, że duży kapitał robi mu | w Spółki, które ułatwią konkurencyjną walkę o byt. 
AE MEETS zbytnią konkurencję. Niezależnie od fabryk specjal- | Pan Otwinowski oświadcza, 3 ze istnieje magazyn 

J KALENDARZ. nych (0 ile są), każdy prawie browar trzyma sobie j drzewa dla rzemiosł przerabiających ten materjal, 

bednarza, zwykle „niedouczonego” i stara się sam | Oparty na systemie spółki, bednarze więc mogliby 
|| winńskie: Dziś Borzywoja, jutro Świętobora, potrzeby swej konsumcji zaspokoić.: Dalej warunki do tej spólki przystąpić. 

Jpiona soia; Posiedzenie członków wydziału opieki sierot | zbytu stają się coraz trudniejsze, zwłaszcza w zakre- Uwaga ta zamknęła właściwie kwestyę bednar- 


Z Towarzystwa dobroczynności. (Gmach Towarzystwa | sie wywozu do Cósarstwa, gdzie główne miejsca o- | ską, ale dała pochop do poruszenia sprawy spółek 
i krak Przodm.—0 po PURDA) AT y panowali ajenci pośredniczący, z którymi majster rzemieślniczych wogóle, która dostarczyła już u nas 
Wystawy: Meara Toran PES Ka dzielić się musi zarobkiem. Toż samo ma się z do- | dużo smutnych doświadczeń. W gorących przemó- 
predm X 16, Motel Europejski — od 10-ej rano do | Stawami dla wojska i instytucyj państwowych, gdzie | wieniach pp. Juszczyka, Kirszrota Prawnickiego, 
sinan O stawa obrazów spóiki artystycznej. (Nowy- | spekulanci zawsze przelicytują rzemieślnika, chociaż | Michnieckiego, Szewczykowskiego i innych padło 
pad 10 rano do 6-ej po południu.) „| gorzej wypełnią zadanie. Pozatem niepomyślne są | dużo gorzkiej prawdy pod adresem naszego stanu 
Załawy: Rant na dochód Towarzystwa pań niłosiordzia św. | warunki zakupu materjału surowego, który ulega | rzemieślniczego, który wiele się żali na konkuren- 
ingentego à Paulo. (Sele redutowe = 91/2 Wieczorem.) forsownemu wywozowi za granicę. Nabywcy tam- | cyę wielkiego przemysłu, lecz mało okazuje samo- 
raira: Wi elki: pas porie o , Jaro „Bal ać tejsi rozpórżądzają dużemi kapitałami, a nadto ko- | dzielności i wytrwałości. Pan Kirszrot wykazał, że 
DWA bliznyw, Jestem zabójcą” i „Prtja | rzystają z różnicy kursu, co krajowych rzemieślni- | dawne, dziś już upadłe, spółki rzemieślnicze padły 
Lis w kuruiku” (l-szy raz); —M at y; dziś „Cór- .| ków usuwa w cień i skazuje ich na przerabianie tyl- | ofiarą nie braku kapitału, lecz braku takich cnót,‘ 
aA „Księżniczka Trebizondy” (1-szy raz) ko drogich resztek materjału, który do wywozu juź | jak znajomości rzeczy, uczciwości i energii w pracy. 
(1 wieczorem.) ś BY się nie kwalifikował, a i ten zmonopolizowany jest Nastąpiły zapisy na Bazar rzemieślniczy, któ- 
Ogród zoologiczny: ulica Bagatela, (Otwarty codziennie od | w rękach handlarzy i dochodzi majstra z 3-ej lub | re powiększyły listę uczestników o 12 osób a 18 
UW katy T Łówki w kasie lombardu do zazdania | 0) reki. Utruduienie w rozwoju bednarstwa po- | udziałów. 
A daje sią na dzioń dzisiojszy ra, 6373 kop. 20. mnażają także wysokie taryfy kolejowe. Memorjał Ostatni punkt porządku dziennego stanowił dal- 
(b ozki wydawane będą, Wykup 1 prolongata uskuteczuia | wyraża życzenie, aby na tym punkcie podjęto stara- | szy ciąg ankiety szkół rzemieślniczych. Tym ra. 
_ gię od 9-ej zato do 1-ej po południu.) nia, w celu osiągnięcia zniżki taryf, oraz w kierunku | zem mówiono o rzemiosłach, opartych na szyciu. 


TONEART IN 


733) M nie był wycieńczony rozpraszaniem się na tysiące | głosu w tej kwestji. Wiem tylko, że miłość jest ko- 

NA iq , n przedmiotów, a dusza nie obawiała się ognia pie- , niecznie do życia potrzebną, tak jak powietrze do 
K KĘT f LNG A KOBIETY kielnego, jeżeli tętniące pulsa uczuciem wezbrały, | oddychania; ale nie umiem rozróżnić, jak wielką jest. 
d a 


gdy wolno było kochać bez granie całą potęgą siły, | doza uczucia. Miłość, o której pan mówisz, to pewnie 


A, mieszczącej się w nie zużytej, świeżej naturze, wtedy, | morze szerokie, olbrzymie, bezdenne, bezbrzeźne; 

POWIESU gdy kochano, to szalenie, bez tamy, bez rachuby, bez | nie wiem, czy taka istniała kiedykolwiek, nie wszy- 

(odznaczona na konkursie „Kurjera Warszawskiego”.) rozsądku. Rozsądek wszystko u nas krępuje; jest on | stkie serca są w stanie morze pomieścić, dosyć, gdy 

Bae 1 zaporą do lotu, do rozwinięcia skrzydeł, do ideału, | są pełne, choćby tylko jak sadzawka, byle pełnemi 
przez do fantazji, zaporą do miłości szczególniej; a miłość | być nie przestały. 

| budzi wszelkie uśpione żywioły w  człowie- — Porównanie twoje, kuzynko, trafia mi zupeł 

BU ESTEJ Ę. ku. Z prostaka robi poetę, z poety genjusz, tchó: | nie do przekonania—odrzekł Zygmunt. —Gdy ko- 

nadia Dalszy cią) rza odważnego na bohatera zamienia; ze zdolnego | cham, czuję, że serce moje jest pełne, cóż mi 

Piątek, robi artystę, zartysty pół bogal Miłość to jedyne | z tego przyjdzie, że inni inaczej kochali odemnie; 


Mi ( zek PLE PNO ; 

- Wwystko się dzieje na przekór naszym oczekiwa- | 9728); jakie nam średnie wieki w spadku zosta. | nie da to uroku memu uczuciu. Zresztą nie pojmuję, 
dion. Tak się cieszyłam myślą o zebraniu, które się wily, ale coraz mniej cudów, bo coraz mniej uczucia | zkąd się signor Carlo zdobył na apoteozę miłości, 
u Andzi odbyć miało, a tymczasem smutne odnio- | 1% Świecie. Nasz wiek, to wiek rozsądku. Niema | stałej i wiecznej do deski grobowej; niema większe- 
sam ztamtąd wrażenie; Zygmunt temu winien. On Beatryx, więc gdzież szukać Dantego? Niema Romea, | go Von Juana od ciebie, margrabio. ; 


- tak dziwnie sobie postępuje, a mnie to gniewa, bo | Więc zkąd Julja ma się znależć? — Nie podawałem się też wcale za przykład, 
asem wydaje mi się, że Andzia traci dla mnie — Hola, margrabio —przerwał mu Zygmunt—u: | Mozna źle rozumieć a jednak popełnić Je. 

umi 1 szacunek. Wiem, że tak nie jest; ale wi- spokój się, nie bluźnij w swojem uniesieniu. Co Mówiąc to Carlo powstał z miejsca i zbliżył się do 
tonie jakiś niepokój ogarnął moje sumienie, bo | nam po Dantem, co po Romeo? Niepotrzeba Bea. | Ks. Barocci, ja sama z Zygmuntem zostałam, 

 lacaegoż wpadałabym na takie przypuszczenie? tryx do złożenia tysiąca śrub na jedną wielką ma- — Czy myślisz, kuzynko—odezwał się Zygmunt 


Wozoraj u Andzi o 1l-ej wieczór salon już był | szynę, która tworzy więcej cadów, niż miłość, Z Kdi- | —że ten włoch wierzy w to, co mówi? Upaja on się 

_ pełen, Tam wesoło rozpoczęła się rozmowa, tyle oży- | sona, chociaż on Julji nie posiada, więcej (świat od- | własnemi słowami; im bardziej językiem dąży do 

wienia było na wszystkich twarzach. „Nie wiem, co | niesie korzyści niż z Romea. Wygoda i komfort | doskonałości, tem większą nicość kryje w głębi duszy. 

się potem stało; mam nadzieję, że ja jedna tylko przedewszystkiem; nie umiałbym kochać na wilgo- | Nigdy się mie powinno mówić zbyt wiele o tem, 

26 lzami w oczach zasypiałam, tnej rosie, albo w celi więziennej. Gdybym się miał | co się w sercu dzieje; —gdy tętna jego liczyć poezy- 

my na kanapce, a z jednej i drugiej strony | trząść trzy doby na wózku, aby moją donnę oglądać, | namy, to dlatego, że nie bije ono żywiej, —że nie wre 
(i 


M Z gmint 1 Carlo zabawiali mnie rozmową. Mówi- | toby się moja miłość w drodze ulotniła. Siedząc | w niem uczucie, które do szału doprowadza, bo wte- 
ny o wypadku dość głośnym; jeden z naszych | na wygodnym fotelu obok pani swych myśli, miłość | dy ne zliczyłoby się uderzeń. Nikt nie patrzy, — 
lijomych z Paryża otruł się z nieszczęśliwej miło- | swoją łatwiej i swobodniej można wyznać. daj rączkę kuzynko, połóż ją na mojem sercu, —a 
Ai. Dziwiłam się temu, nie pojmując, jak miłość ta- — Książę jesteś sybarytą! nie masz pojęcia o mi | zobaczysz, czy podobna zrachować uderzenia. 
distnieć może. Na to margrabia odpowiedział mi: | łości. Zdaje ci się, że uczucie, równe uczuciu a nie Mówiąc to schwycił Zygmunt rękę moją i, zanim 
_— Rzadko się to zdarza teraz na świecie, bo | wiesz, że nasze pigmejskie sentymenta, tak są po- | się spostrzegłam, przycisnął ją nanowo do piersi. 
Wbystko wynędzniało i skarłowaciało na powierz- | dobne do absorbującej, wszechwładnej, wszechpotę- | Wyrwałam ją natychmiast, spojrzałam wyniośle na 
lni ziemi, Chociaż odebranie sobie życia nie jest go- | żnej miłości, jak cierpienia Prometeusza są podobne | niego i wstałam z siedzenia, mówiąc: 
diem „pochwały, ale w tym wypadku dowodzi ono | do cierpień skaleczonego w palec dziecka. Don | , — Zapominasz się, książę, ani ja, ani żona two- 
g0lącego uczucia. Któż teraz kochać potrafi praw- | Jouan zaprowadził modę miłostek, albo romansi- | ja nie zasługuje na takie postępowanie. 
wie? Dawniej, w dziejach starego Egiptu, kiedy | ków, które wystudziły w nas wszelkie szlachetniej- Nie dodając słowa jednego, skierowałam się w 
„W mniej zużyta krążyła w żyłach, kiedy człowiek | sze popędy. Powiedz, hrabino, czy nie mam racji? | stronę Andzi, która, z baronem rozmawiała w rogu 
idy peten był życia i energji, kiedy umysł | — Nie odwołuj się do mnie, margrabio; nie mam | salonu. (Dalszy ciąg nast qpi.) 
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8a 
Wyliczono tu około 10 rzemiosł, jak krawiectwo; 
szewctwo, kuśnierstwo, tapicerstwo, siodlarstwe, 
cymarstwo, białóskórnictwo, czapnietwo i t. d. 

Mało ożywione rozprawy wydały ten sam, Go po- 
przednie rezultat, t: J. żalecanie systemu szkół uzi- 
pełniających naukę warsztatową, przez ugrupowanie 
składowych rzemiosł podług materjału pizerabia- 
nego. 

P. przewodniczący zżakomiinikował jeszcze zebra- 
nym wniosek p. Ranera, który żąda założenia spe- 
cyalnej szkoły krawieckiej. Do wiiiosku dola- 
czonio motywa, które żawierają cała historję i bi- 
bliografię krawiectwa“ urozmaiconą nawet cieka- 
wym matetjałem, tę jednakże mającym słabą stro- 
nę, że zupełnie pozbawiony jest pozytywnego, bez- 
pośredniego związku z wnioskiem praktycznym. 

P. Raner proponuje dwie szkoły: niedzielna, w po- 
łączeniu z rozrywkami, oraz specjalną codzienną, 
przeznaczoną do właściwej nauki rzemiosła, a jak 
w krawiectwie, mogącą wytworzyć zastęp zdolnych 
krojczych, którzy obecnie pizychodzą przeważnie 
z zagranicy. 


ła 


P. Juszczyk uważa, że szkoła krojczych istnieć 
może lepiej jako zakład prywatty i istnieje już 


pod kierunkiem p. Ranera; istnieją także szkoły kro- 
ju damskiego. Wniosek pożostawiono bez rozstrzy- 
gnięcia, B. 

DEPO PE ZY AOC STEP AEEA ZZOZ TZT AEE 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE, 


= Nowe, letnie rozkłady pociągów na tutejszych 
kolejach wprowadzone będą z d. 13-ym maja r. b. 


= Podług obliczeń, szkody, wyrządzone przeż 
ostatni wyłew Wisły i Narwi na kolei nadwiślań- 
skiej wynoszą około rs. 100,000. 


= W celu przyśpieszenia otwarcia sąl zarobko- 
wych imienia ś. p. Staszyca w nowym budynku od 
strony ulicy Okopowej, rozpoczęto urządzać szwal- 
nię, pralnię, maglatnię itp, a jednocześnie przerób- 
ki części frontowego gmachu prowadzone będa tak, 
iżby nowy ten zakład filantropijny, dla pomieszcze- 
nia na początek 60-tu stałych pensjonarzy obojga 
płci, do użytku oddanym był nie później, jak w po- 
czątkach lipca r. b. 

= Władza wyższa zatwierdziła dostawę 203 sztuk 
szybrów i wentylów dla mających się ułożyć w r.b. 
rur wodociągowych w angielskiej fabryce Glenfield 
i Comp. w Kilmarnock za 1,027 f. st, czyli około 


10,270 rs. Dla robót zaś kanalizacyjnych zostało. 


przez tę władzę zatwierdzone zamówienie na 3,400 
sztuk rur prostych kamionkowych i 300 sztuk ta- 
kichże rur fasonowych w fabryce kawęczyńskiej p. 
K. Grancową za 3,150 rs., oraz 3,000 sztuk rur pro- 
stych kamionkowych i 1,190 różnych fasonowych, 
a w tej liczbie 200 syfonów za 6,222 rs. w szląskiej 
fabryce rur glinianych w Miinsterbergu (Ziembicy). 


== Dotychczas lombard miejski, kierując się da- 
wnemi przepisami, nie żądał od zastawców przykle: 
jania marek stemplowych do świadectw zastawo- 
wych, wydawanych na mniejsze sumy, świadectwa 
zaś na większe sumy opłacane były stemplem pięt: 
nastokopiejkowej wartości. Gdy na zasadzie nowej 
ustawy stemplowej z roku 1884-go, dowody, wyda: 
wane przez instytucje dobroczynne, całkiem zwol- 
nione zostały od opłaty stempla, magistrat, poleciw: 
szy kasie lombardų stogować się w tym względzie 
do systemu dotychczasowego, jednocześnie odwołał 
się do władzy właściwej, żądając wyjaśnienia, czy 
należy świadectwa zastawowe lombardu miejscowe- 
go, jako ipstytucyi dobroczynnej, zwolnić całkiem 
od opłaty stemplowej, czy też nie, iw tym ostatnim 
razie jaką normę zastosować należy. Otóż, według 
otrzymanego w tym przedmiocie wyjaśnienią, opła: 
ta stemplową od świadectw zastawowych lombardu 
miejskiego ma być uiszczaną w tym samym stosun- 
ku, jak od papierów wekslowych, a więc włącznie 
od rs. 5 do 49 — 10 k., od rs.50 do 99 — 15 k., od 
rs. 100 do 199 — 30 K., od rs. 200 do 299 — 40 k., 
od rs. 300 do 399 — 55 k., od rs. 400 do 499 — 70 
k, i od rs. 500 do 599 — 80 k. i t. d. Pobieranie 
opłaty w powyższym stosunku rozpoczęto w dniu 
wczorajszym. Nadto kasa lombardu otrzymała po: 
lecenie pobierać właściwą opłatę stemplową przy 
wykupywaniu zastawów od tych świadectw, które 
zostały wydane już w czasie, kiedy obowiązuje no- 
wa ustawa stemplowa. O ile wiemy, magistrat nie 
ma zamiaru poprzestać na otrzymanem wyjaśnie- 
niu i wystąpić zamierza z właściwem przedstawie- 
niem dô władzy wyższej w nadziej, iż wyjedna zu- 
pelne zwolnienie będących w mowie świadectw od 
opłaty stemplowej, 


„== Okręg naukowy warszawski wydał pozwole- 
nie na otwarcie i prowadzenie następujących nowych 
zakładów naukowych: p. Józefie-Franciszce Niewia- 
rowskiej, w osadzie Działoszycach, na jednoklasową 
szkołę żeńską; p. Aleksandrowi Michałowi Wojcie- 


%) 


yt 


chowskiemu w Górcach (pod Warszawą) na jedno- 
klasową szkołę początkową i p: Symforjanowi-Mi- 
chałówi Kisiclewskiemu w Opocznie na jednoklaso: 
wą szkołę ogólną, 

= Dziś o godzinie 7-:ej wieczorem w sali rady 
uniwersyteckiej odbędzie się posiedzenie „Russkie- 
go Towarzystwa lekarskiego”. Profesor Lambl öd- 
czyta: „O skrzywieniach kręgosłupa”, prof. Mentin== 
„O chloroformie i jego domieszkach szkodliwych dla 
anestezji”: 


«= Wspomnienie pośmiertne. 

Zmarł przed kilku dniami w Kamieńcu ś. p. Józef 
Ochocki, obywatel ziemski, członek deputackiego 
/zebrania podolskiego. 

„Urodzony 1834 r., kształcił się w gimnazjum ką- 
mienieckiem, a później udał się do Kijowa fa üni- 
wersytet, gdzie pozyskał z wydziału prawniczego 
propa naukowy, ; l 
. Ochocki, osiadłszy w Humińcach, odznaczył Się 
jako zdolny ziemianin i oddany usługom publi: 
czńym, 

Pełnił przez kilkanaście lat rozmaite obowiązki 

A PIY W SAAE honotowe i piękny zgromadził księgo= 
zbiór, 

„Był cżłonkiem Tow, dobroczynności w Kamieńcu 
i stowarzyszenia pomocy dla uczniów i na tych sta- 
nówiskach odztaęzył się jako prawdziwy filantrop. 

Pogrzeb jego tinny był wyrazem powszechnego 
dlań uznania. "ah 

= Z teatru i muzyki. 

*W przyszły poniedział 
stość mużyczna: 

Oto w kancercie. instytutu muzycznego wystapi 
pani Essipow z koncertem Paderewskiego, który bę- 
dżie grała z manuskryptu. 

Ohóry, jak o tem już wspominaliśmy, wykonają 
kwattet Rubinszteina, a p. Rzebiczkowa odśpiewa 
arję Bethowena. 

Dyrekcję obejmie Batcewicz. 

* Do Warszawy wkrótce pizybyć ma śpiewaczka 
włoska, Scalchi Golli: 

Artystka zamierza dać koncert wsali resursy oby- 


ek czeka nas nowa urocży- 


watelskiej, "dg 

Spiewaczka posiada podobno -piękny i silny głos 
kontraltowy. 

= Odczyt. l 

W niedzielę Warszawa powita ua katedrze w sali 
ratuszowej gościa swojego w osobie prelegenta prof. 
wszechnicy jagiellońskiej dr, Władysława Szajnochy. 
_ Syn zasłużonego autora „Szkiców historycznych” 
ujrzał światło dzienne we Lwowie w r. 1857-ym, a 
w r, 1880-ym pozyskał w uniwersytecie wiedeńskim 
stopień doktora filozofii. 

W r. 1882-im habilifował się w Krakowie, a od 

cy tamtojszej katedrę 


czterech lat objał we wszechni 
geologji i poleontologji. 
Młody AGH ogłosił już drukiem kilkanaście 
prac naukowych, zamieszćzonych w czasopismach 
polskich i niemieckich. : 
Jako przedmiot do odczytu, który się odbędzie 
o godz. l-ej w południe w niedzielę d. 7-g0 b. m. 
prof. S. obrał sobie skreślenie stanu nauki geologji 
w początkach bieżącego wieku. zaj 
Mówić więc będzie o Staszicu, Buffonie, d Alein- 
bercie, Raynolu oraz o ich pracach naukowych, ze 
szczególnem uwzględnieniem dzieł Stasznica „O zie- 
miorodztwie Karpat i innych góri równin Polski,” 
== Urodziny Baudouina. 
Dziś przypądą 200-lecie urodzin tego filantropa. 
Zącny ten mąż ujrzał światło dzienne we Francji 
w mieście Arwerne, d. 5-g0 kwietnia 1689 roku.. 
Do Warszawy przybył juź jako znany z nauki ka- 
płan w r, 1717-ym i zostawał tu przez lat 51,to jest. 
aż do śmierci zaszłej w dniu 10-ym lutego 1768-go T., 
w siedem lat po ukończeniu budowy gmachu, do 
którego wzniesienia dawszy inicjatywę 1 ciągłą prą: 
cę na usługi założonej przez siebie instytucji do 
końcą życia się poświęcał, ; ; 
Społeczeństwo nasze, oprócz doprowadzenia do 
skutku wystawienia domu podrzutków, zawdzięczą 
mu także myśl ząkładania ochron, które tyle dobre- 
go biedniejszej ludności wyśyiadczają, 


= Na wystawę. 
Z powodu odmowy niemieckich dróg żelaznych 
w przedmiocie ułatwień komunikacyjnych na wy- 
stawę paryską, międzynarodowe Towarzystwo wa- 
gonów sypialnych dla dogodności podróżnych przez 
czas rzeczonej wystawy wyprawiać będzie nocnemi 
| kurjerskiemi pociągami kolei wiedeńskiej specjalne 


maz 


| KUKIÓK WAKBSZAWSKI «= Data p kwietnia 1609 k 
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wystawowe wagony, które po brzypow SA. 
dnia, włączone być A Że Pržybyė KO 
cznego, kursującego pomiędzy Lo i DIYA 
PTa. j r 
yby z przyczyn projektowań ja 310 
gi Błyskawitaaych dalldzów, etki talan y} 
warszawskie nie mogły zdążyć na ozás e 
W takim razie wyprawiane będą z wao W 
Wiednia pociągi spacerowe; skład jawa LATY d 
jątkiem parowozów) z wagonów ion „(a W. 
stwa międzynarodowego, a które to po M j jA 
dzące z dworca kolei wiedeńskiej o stdsi Ą WS 
czorem, przybywać będą do stolicy Austrii S Wie 
nie 10:6) zrani. UE 0 godni. 


Tu po połączeniu z pociągiem blýska... 
óżżswłówznie wyprawia będą w qi fi tidi, 
Ponieważ w obu kombinacjach dioan , 
ne zgodziły Się już na widrdhikł, wię kwęg ereo, 
ru pociagów spacerowych lub specjalnych ga, Wło. 
ostatecznie zadecydowaną będzie w dniu? ; 
w Konstantynopolu, gdzie aa mhn 


odbędą si 
przedstawicieli dróg żelaznych, R AA konfereneje. 
zlowągyy 


= U Andriollego: 


Mieliśmy sposobność zwiedzać w tych dnine 
cownię taszego utalentowanego rysownika, ach pra, 
Zastaliśmy go przy pracy nad pięciu hara, 
mi kartonami, z których trży poświęcone gą Ne e 
wiezowi. | Ha $ ; okię: 
Pierwszy wyobraża Śliczny epizod z „Pan, m... 
usza”, dwa ża% imne pirzedstawiaj moja Tad 
sceny 2 „Konrada Walienroda”, pierwszą ias Ji 
Trzeci karton jest to, portret poety, robiony M 
podstawie wszystkich podobizn, jakie są q nas kt 
znane, między innemi za model siuży rzadki Fi ko 
typ. zdobyty przez artystę w Paryżu, ato: 
Wszystkie pięć kartonów po zupełnem wykoń 
niu, co wkrótce nastąpi, utalentowany artysta wy. 
stawi prywatnie na korzyść kolonij letnich, ~ W: 
Ani na chwilę wątpić nie możemy, że jak oel yy. 
stawy, tak teź wartość i treść obrazów <ciągną th. 
my do pracowni Andriollego. 4 


= Do Miiszewa. 

Z dniem jutrzejszym rozpoczyna jazdę pasażerska 
w górę rzeki, do Mniszewa, parostatek spółki wi: 
cławskiej „Nowa Praga”. AL zjaw 

Statek ten wychodzić będzie z Warszawy co ëi- 
nie o godz. 12-ej min. 45, przyjeżdżać do Misji 
okolo godz. 7:ej wieczorem; z powrotem wy dzić 
ma o godz, 5-ej rano, a przybywać do Warszawy 
około godz. 9-ej ráno, kl 

Ceny zniżono. 

Statek ten wozić też będzie towatrye VE 

Przystań „Nowej Pragi” mieści się naprzeciw vli“ 
cy Bednarskiej. M a 

Ruch pasażerski na parostatkach od kilku dni 
ogromnie jest ożywiony. 


M 


a 


raj 


= Świętokradztwo. R. 
Wczoraj nadeszła do Warszawy telegrafitzm 
wiadomość 6 znchwałej kradzieży, dogs Pin 


sku. , 

Nieujęci dotychczas złoczyńcy, zakradłszy się 
z wieczora do kościoła Ww Kański, pozdejmowali 
z ołtarzy wota, lichtarze, srebrne krzyże, a następnie 
ozb w AE i kościoła drzwi, skradli kilka 
monstrancyj, kielichów i patyn. 

Ucieczkę z kościoła złoczyńcy utorowali sobie 
przez okno, umieszczone nad Ba Byli 

Wartość skradzionych przedmiotów dotychczas 
jeszcze nieokreślona. $ 

Za złodziejami, którzy, według wszelkiego pra 
wdopodobieństwa, uciekli do Warszawy, wysłano 
listy gończe. 

Jednocześnie tutejszą policję śl 
no o tej kradzieży. ) 

Jest domysł, że kradzieży dopuścili się ci sami 
złodzieje, którzy okradli kościół na Pradze, 

Śledztwo w toku. 


= A la Davenport, 
: W mieście naszem bawi amerykanka, 
Ewa Fay, dająca przedstawienia a la bia 
ort. s X 
R O ile wnosić możemy z okazywanych nam spra 
wozdań, mis Fay musi przewyższać swoich poprze: 
dników zręcznością, niektóre bowiem ze Sztuk 10 
bionych przez nich pociemka, lub w odosobnieniu 
od publiczności, wykonywa oną na ocząch widzów 


edczą zawiadomio: 


is Anna 
dą Davor: 


i przy świetle, 


Zobaczymy! 

= Doknczliwa aura. 

Nieładnie się rozpoczął kwiecień, 

Przez całą noe onegdajszą a następ 
dnia wczorajszego sypał obfity śnieg, 
i dachy. I j Ue 

Od południa jął padać rzęsisty deszcz 1 niensta 
wał przez dzień cały i noe wczorajszą. m 

W wiely punktach miasta nie podobna było przej. 


nie do pow 
bieląc bruk 


gała wyżeją kostek. Na 


wre Królewskiej woda dos 


domów zalewająć całe 


bez wypadków. — 

T żewikiej jakiś młodzieniec, chcąć 
drogę, skoczył z tlicy Ra chodnik. 

i ally swego Skóku i tinął do ryn- 


ka. jecza tylko przechodniom, iż cy- 
: ak zastał wolągaięty wiret do poblizkie- 
go ABBE. aeg 
A ci. i 
= Ofiara u wy tutejszy przemysłowiec, p. 
Psy ay Karą ztęcznego podejścia. past 
No Pa daj po wyruszeniu pociągu z Brześcia li- 
Onegdad PR zwrócił uwagę na. zachowanie się 
dawki? 6% Ykwintnie ubrantj pasażerki: 
3 soma niespokójnemi ruchami szukała jakie: 
! A rzedpiotu dokoła siebie, a następnie rozpa- 
Kinie załkała, 
ZaciekawioBy 


PASO m zgubiona objaśniła zginął nil. pigi- 
— pieniędzmi i nie będę mogła dojechąć do 
„o EL 
jednia! % - mieniaca Gie iel- 
ilszym ciągu dama; mieniąca się nauczyciel 
; ym PETA zaproponowała, czylib p. N. nie 
kä pojat wyratować jej Z kłopotliwego położenia na- 
„ciem bransoletki. | i lowi : 
Jegajać popędówi litości, przemysłowiec kupił 
amot ozdobiony brylańtatni płacąć 150, 
a etke nabywca zamierzał ofiarować swojej 
moo prźyjazdeń do Warszawy „ofiara przygody” 
mela w tłumie, a p. N., znalazłszy się w domu, 
g się, iż STRON klejnot był zręcziem 
dladownictwem, wartości kilku rubli. 


warszawiak jął się dopytywać o 


l zamach samobójczy, k 
2% a adean zamieszkała przy RMSE u państwa D. 
gd Nowej Pradze Anna I. eks-nahczy cielka, licząca 28 lat wie- 
ku, otruła Się fosforem. Ahha 
Dawka byla dość silna, lecz domownicy po spostrzeżeniu 
jerwszych objawów otrucia, natychmiast sprowadzili lekarza. 
k "Przedsięwzięte przez tegoż środki zapobiegły niebezpieczeń- 
stwu, chociaż kobieta stawiała zącięty opór w przyjmowaniu 
ekarstwa, błagając, aby pozwolono jej umrzeć. 
- Stanowczy zamiar ozbawienia SIĘ ŻYCIA nieopuszczał despe- 
wałki ani na chwilę; w kilka godzin później, omyliwszy 
czujność dozorujących ją osób pochwyciła nóć i pohhięła się 


«mimuw pióra 04 i EE dj 

 Przolucń n ż odebrano właśnie, gdy I. zamierzała z ? 
big powtórkę cto, )  akinłąw 

"Rana okazała się lekką i aa 

Przyczyną tego pod wó, machu jest stan chorobliwy, 


s głównie obawa utraty s 

anicznej, ERT ALO/ ( 

Nad desperatką rozciągnięto nieustanny i baczny nadzór. 

= W pociągu. i ULTOR Alá- 
ozoraj, w pociągu osobowym w- przedziale zt 

między Śkorałowicnił a Warszawą, Józefie Mae 

60-letniej staruszce skradziono portmonetkę, 


laliszewskiej 
W której zaj: 

dowało się 107 rs. ; : ( 
„Staruszka spostrzegła kradzież dopiero po opuszczeniu dwor- 


ta kolejowego i ma w podejrzeniu dwie współpasażerki, które 
były dla niej nader uprzejme, lecz za blisko się przysuwały. 


m04%+2— 


| + W Kijowie przed kilkoma dniami otwarto no- 
we przy uniwersytecie kliniki, a mianowicie chirur- 
glezną i terapeutyczną. Obiedwie mieszczą się 
w szpitalu wojskowymi urządzone gą kosztem mi- 
nisterjum wojny. 4 

+ Nowa odnoga kolejowa, 3- 

Od stacji Wapniarka w gub. podolskiej do mia- 
stęczka Trościaniec-Podolski i do istniejącej tam cu- 

równi, wybudowano odnogę kolejowa, staraniem 
towarzystwa kolei potud Aa Jakaa 

(ała linja wynosi 39 wiorst i 157 sążni długości, 
słaży zaś dla chwilowego przewozu robotników i dla 
Pociągów towarowych, które poczęły kursować z po- 
tzątkiem bieżącego miesiąca. 


ż powodu jakiejś choroby or- 


Lublinie bawi ajent jakiegoś zagranicznego 
towarzystwa fabrycznego, które w aa naście lub 
W okolicy zamierza założyć fabrykę cementu. 

ay ów miał zbadać, czy na miejscu znajdzie się 
odpowiedni materja} do wyrobu cementu i czy fabry- 
MPR mięć zapewnione powodzenie, 

MU: ubelskiem i chełmskiem materjału potrzebne- 
A AA dostatek i przyszła fabryka może liczyć 
m zoyt nietylko w całej. gubernji lubelskiej, ale na- 
Mei w dalszych okolicach. À t 
02y w Lublinie nie znajdzie się nikt; ktoby pra- 


gnal wyzyskać i obfitość materjałó 

sh jałów surowych i ła- 
WOŚĆ 7 2 ; ’ 

A Ahi prtu i założył tam krajową fabrykę çe- 


L Rip napadów. 
wy godmia donoszą, że sprawey licznych napa- 
pzy Koicach Brzezin zostali już wykryci i 2a- 


„klasy, 


Są to cyganie, u których znaleziono fmióstwo 
przedmiotów ze zrabowanych domów: 5 

Dotąd uwięziońo 5 cyganów 1 2 cyganki. 

Aresztowanie ich położy zapewne kres dalszym 
napadom. 

+ Na lodzie. S. geiegi a 

Niedawno pan Z., ziemianin z lubelskiego, jadac 
sankami z ks. C., dla skrócenia drogi skoczył na staw 
pod Piaskami luterskiemi | ABA 

Kiedy przez omyłkę woźnicy znaleźli się na rze 
ce, pokrytej cienkim lodem, konie wraż z sankami 
wpadły do wody.  , aiu i 4 

Pan Z., oraz woźnica, zawdzięczają swoje ocale- 
nie ks. O. 

Konie i sanki ttoręły. 

Ha Samobójstwa. , 

oróspońdent ńasz z Łukowa pisze 

WB wsi Glinki, gmina Miastków, włościanin, Bartłomiej 
Moreń poderznął sobie gardło, ł 

Samobójca liczący lat 52, zmarł natychmiast, 

We wsi Ożiemkowa, położonej w tejże samej gminie p owie 
sil się w oborze włościanin, Maciej Kret: , 

W obu wypadkach przyczyna samobójstwa niewiadomą, 


a 


NOTATNIK TERMINOWY, 


— Dzisiaj, o godzinie 6-6j wieczorem, odbędzie się posió- 
dzenie miesięczne Towarzystwa farmaceutycznego w lokalu 
ra Kanonji, na którem na porządku dziennym będą: odczyta- 
nie protokuki z poprzedniego posiedzenia, Stavelaja nowa me- 
toda fabrykacji sody, o handlowym surowym potażu, projekt 
taksy środków leezniczycli, nie objętych farmakopeją. 

— Posiedzenia zjazdówe sędziów pokoju w pierwszym okrę: 
gu gubernji warszawskiej odbywać się będą w Warszawie 
w ciągu b. m.: d: 6-go i 12-go bez wzywania stron, oraz w d. 
18 i 15—17. r > 

— Od jutra wydawane będą w biurze dyrekcji warszawskie- 
go Towarzystwa ubozpieczeń od ognia bilety wejścia dla ak- 
cjonarjuszów, pragnących uczestniczyć w tegorocznem zebraniu 
ogólnem 'FPowarzystwa, 


|OD ÓWEESGE KACK) 


Drogi koncert Mierzwińskiego. 


W imię pięknego celu wzywał nas do bytności 
koncert wczorajszy na osady rolne, a wabił i pocia- 
gał pięknym programem i świetną firmą Mierzwiń- 
sj wb 


n» mimo cen niepraktykowanie wysokich, 
miejmy nadzieję, już się nie powtórzą w War- 
sala ratuszowa znów napełniła się różno- 
m tłumem publiczności, zajmującej przewa» 
miejsca mniej kosztowne. 

db. publiczność ta śpiewem artysty wprowadzoną 
będzie w stan patologicznej ekstazy, o tem z góry 
nie należało wątpić, że stan ów potęgował się z ka- 
żdym numerem, dorzuconym nad program, jak z ro~ 
gu obfitości, to się samo przez się rozumie. 
~ My jednak, specjaliści od muzykowania, odda- 
wszy cześć należną całości produkcyj znakomite- 


| go tenora, wyróżnimy z nich i postawimy ną pierw- 


szym planie niektóre tylko. 
Wszystkie nuty wysokie, zbyt forsowne, zwykle 
tylko przy pierwszem slyszeniu najwięcej nam spra- 


'wiają przyjemności; lecz za drugim, trzecim zbyt 


częste ich użycie sprawia monotonję i mniej smą- 
kuję. 

Niektóre udały się wczoraj wybornie, nie dą się 
to jednak powiedzieć o wszystkich, 

I tak: w zakończeniu „Halki” wysokie © się nie 
powiodło, a w następującej po niej piosenee „Ze 
sais tu bien?” brzmiało za cienko. Widocznie pomi- 
mo kolosalnej wytrwałości orgąnu artysty, tenże u- 
legł do pewnego stopnia wpływowi fatalnej pogody 
i mniej był posłuszny życzeniom artysty, aniżeli 
w dniu onegdąjszym. 

Zważywszy tedy tę okoliczność, jak zawodnem 
jest opieranie się głównie na tych efektach forso- 
wnych, oraz jak często one ze stanowiska stylu kry- 
tyce ulegać mogą (zmiana zakończenia arji z „Ha|- 
ki” zupełnie jej rzewny charakter przenaturza, a 
w drobnej piosnee forsowna wysoka nuta najczęściej 
razi), sądzimy, że może w niedalekiej przyszłości 
znakomity nasz śpiewak zechce nadużycia tych 
efektów zaniechać. 

A właśnie koncert wczorajszy dał nam dowód, 
jak wielkie wrażenie może sprawić ten przepyszny 


głos i metoda, gdy nie wychodzi z charakteru da- 


nej kompozycji i używa swych środków z umiarko- 
waniem. e s 

Arya Z „Otella” odśpiewaną była magistral- 
nie; koloratura świetna, tryl, | charakter boha- 
terski właściwie zachowany, piękne cieniowania 
w Andante, siła w miarę, a bez przesady na końcu, 
złożyły się na całość wysoce artystyczną, 

W drobnej piosne: „Yorrei morire” artysta same- 
mi effektami piana czarować potrafił. 

Gdzie użycie siły i wysokich O nie razi, to w „Sy- 
cyliance.” To też nikt jej tak nie śpiewa, jak Mierż- 


wiński — ta gamma przez dwie oktawy, od WYSO- . 


z „m ŘÍM 
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kiego e w dół spadająca, jest wyborną i na swem 
miejscu właściwą najzupełniej. | a 
Pan Liebling swą grą na fortepianie coraz więcej 
zyskuje sympatji — weżoraj bardzo pięknie zagrał 
cherzo B moll Chopina, prawdziwie efektownie 
marsza Schuberta i walca Strańssa w Tausigowskim 
układzie, dodaną nad program piosnkę Schuberta 
(Standchen) w układzie Liszta. Akompaniator to 
przytem nieżrównany; w ogóle temperament atty- 
styczny w wysokim stopniu. wk 
Na jedia okoliczność wartu nareszcie zwrócić 
uwagę; oto przez posunięcie pierwszych rzędów bli- 
żej ku estradzie miejsca w sali przybylo, wskutek 
czego rozstawienie krzeseł było szersze i wygod- 
niejsze, niż ña poprzednich koncertach, 
zgląd to ważny dla urządzających wszystkie 
koncerty; bo usposobienie publiczności wygodniej 
siedzącej, o kilka stopni tórmometru jest gorętsze, 
a oklaski sypią się z większą hojnością. 


— Komitet kwest podaje do publicznej wiadomości, ze z xoz- 
porządzenia władz wyższych kwesty wielkotygodniowe przy 
Grobie zbawiciela w następnjący sposób uorganizowane zo» 
staną: 

W 22-ch kościołach kwesty zbierane będą, w celu otrzyma» 
nia ofiar, na korzyść kościołów rzymsko-katolickich; warszaw- 
skiego Towarzystwa dobroczynności, opatrzenia ubogich wy- 
chodzących ze szpitali cywilnych, instytucji jałmużniczej przy 
kościele św. Kazimierza, a mianowicie w kościołach: 

Katedralnym św. Jana, Matki Boskiej Łaskawej (dawniej 
ks, ks. Pijarów), św. Anny, (po-bernardyńskim), św. Józefa O- 
blubieńca (po-karmelickim), Opieki św. Józefa (pp. wizytek), 
św. Krzyża, św. Trójcy na Solcu (po-trynitarskim), św. Piotra 
i Pawła (parafji św. Barbary), Wszystkich Świętych na Grzy- 
bowie, św. Karola Boromeusza na Ohłodnej, Narodzenia Najś. 
Masji Panny ña Lesznie, św. Antoniego (po-reformackim), 
Przemienienia Pańskiego (po-kapucyńskim), św. Marcina (po- 
augustjańskim) przy ulicy Piwnej, św. Ducha (po-paulińskim), 
św. Jacka (po-dominikańskim), św. Kazimierza (pp. sakramen- 
tek), Panny Marji na Nowem Mieście, św. Franciszka Serafi- 
ckiego (po-franciszkańskim), św. Andrzeja Apostoła (po-bo= 
nifraterskim), św. Karola Boromeusza na Powązkach i Matki 
Boskiej Loretańskiej na Pradze,  - 

W kościołach wyszczególniónych powyżej urządzone zostaną 
kwesty, na cele ną początku wyrażone, a oprócz tego w nie» 
których z nich zbierane będą przy oddzielnych stolikach na ko: 
rzyść niezamożnych zakładów dobroczynnych, w porządku jak 
następuje; w katedrze św. Jana na zakład Rodziny Marji (przy 
ul, Zeląznej), u św. Anny na warszawskie Towarzystwo dobro- 
czynnościi3-ci na rzecz domu sierot po robotnikach, w po-karme« 
lickim na PARE RAA 3 pra dla dzieci i 
trzeci na reparację dachu na miejscowym kościele, w po-wi: 
zyśkowskim dla Mbwarzysteji PAŃ ów. Wincentego à Palo, 
u-św. Krzyża na korzyść tegoż Towarzystwa, w tymże kościele 
trzeci stolik, ną korzyść Szwalni przy ul. Hożej, w kościele 
św. Antoniego (po-reformackim) dla warsz. domu Schronienią 
„Przytulisko” (przy ul. Wilczej), w po-kapucyńskim dla nieus 
leczalnych i paralityków (przy ul. Nowowiejskiej) i w tymże 
kościele urządzony będzie trzeci stolik na reparację miejscowe: 
go dachu, w kościele św. Andrzeja (pp. kanoniczek) na nieza: 
możne kościoły, w kościele św. Aleksandra jedynie na rozsze» 
rzenie tej świątyni, w kościele św. Marcina po-augustjańskim 
na budowę tegoż kościoła, w kaplicy przy szpitalu św. Ducha 
przy ul. Elektoralnej dla przytułku rekonwalescentów przy ul 
Dzikiej i na miejscowy szpital. 

Na wyłączną korzyść miejscowych instytucji zbierane będą 
ofiary przy pojedynczych stolikach, a mianowicie: w kościow 
łach: warsz. Tow. dobr. na Krak,-Przedm., i szpitala Dzieciątka 
Jezus na placu Wareckim, w kaplicach szpitala dla dzieci na 
Aleksandrji, Instytutu św. Kazimierza na Tamce, Instytutu 
Oftalmicznego imienia Ed. Lubomirskiego na Smolnej, warsz. 
Domu Schronienia przy ul. Wilczej, Przytułku ubogich dzieci 
„Rodzina Marji” przy ulicy Żelaznej, Opieki Najśw. Mąrji 
„Penitentek” przy ulicy Źytniej, Domu Schronienia starców 
św, Ducha i Panny Marji na Przyrynku, wreszcie w Schronie« 
ain paralityków inieuleczalnych przy ulicy Nowowiejskiej 
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NEKROLOGJA. 


+ Ś. p. Felicja z Schiillerów KUNKIEL, wdowa, po króte 
kiej słabości, opatrzona św. sakramentami, zmarła w dniu 
4-ym kwietnia 1889 roku, przeżywszy lat 86. W głębokim 
smutku pozostała rodzina ząprasza krewnych, przyjaciół i zna- 
jomych na żałobne nabożeństwo odbyć się mające w dniu 6-ym 

wietnia, to jest w sobotę, o godzinie f4-ej zrana, w kościele 
św. Karola Boromeusza przy ul. Chłodnej, a następnie na wy- 
prowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż kościoła zaraz po 
nabożeństwie na cmentarz powązkowski, 3—12/5 

+ Za spokój duszy Ś. p. Karoliny Leskiej, odprawi się ju- 
tro, to jest w sobotę, o godzinie 1Q-€j zrana, w kościele św. 
Krzyża wotywa żałobna, na którą syn i córka zapraszają kre- 
wnych, oraz przyjaciół. —12735— 
TEDATA O Z Z a CCC Z ZA 


Glosy publiczności, 


Co będzie w razie pożaru 

Kilka dni temu mieszkańcy ulicy Nowozielnej ża: 
alarmowani zostali wiadomością, że w jednym z dò- 
mów, przy ulicy tej położonych, powstał pożar. 

Tym rażem szczęśliwy traf mieć chciał, że ogień 
wcześnie dostrzeżono i pożar w samym zarodku zo- 
stał słumiony. 

Zawiadomiona o wypadku straż ogniowa przyby- 
ła w kilka minut, lecz nie mogła się dostać do domu 
zagrożonego pożarem, z powodu wązkiej bramy, ta 
mującej dostęp od. strony ulicy Próżnej, i zmarno- 
wała sporo drogiego w takich razach czasu, zanim 
przeszkodę tę usunęła. 

Q zniesienie owej bramy prasa i publiczność upo 


* 
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minały się już nieraz w imię wygody i estetyki; jak 
widzimy z danego wypadku, przemawia zatem inny, 
jeszcze wzgląd, o wiele ważniejszy, wzgląd na bez- 
pieczeństwo mieszkańców. j y 
Zamknięta bramą ulica Nowozielna, jest tak wą- 
zką, że straż ogniowa, beczki i sikawki, zwłaszcza 
parowe, nie mają tam dość miejsca na żadne ewolu- 
cje, co w razie potrzeby niesienia ratunku może naj- 
zgubniej oddziałać na jego szybkość i skuteczność. 
Do tego dodać trzeba, że poziom ulicy Nowoziel- 
nej, zarówno trotuarów jak i środka jest znacznie, 
bo o jakie ćwierć łokcia, wyniesiony po nad przyle- 
gle ulice Zielną i Próżna, eo także w razie potrzeby 
utrudni przejazd od strony tych ostatnich, nawet 
w razie zniesienia odgradzającej ją od nich bramy. 
Te wszystkie przyczyny aż nadto jasno wskazują, 
że w przedmiocie uporządkowania ulicy Nowozielnej 
interes ogólny i bezpieczeństwo mieszkańców powin- 
ny stanowczo wziąć przewagę nad interesem je- 
dnostki. Jeden z mieszkańców ul. Nowozieł,. 


Telegramy „Kuryera Warszawskiego” 


Merlin 4-go kwietnia. (Ze. pryw. K.. W.) — 
Z południowych i zachodnich Niemiec donoszą o 
wzroście ruchu strejkowego w kołąch robotniczych. 
kgerlim 4-go kwietnia. (Tel. pryw. Kur. War.)— 
Dzisiejszy Reichsanzeiger publikuje cesarski rozkaz 
gabinetowy do naczelnego wodza marynarki, w któ- 
rym tenże wyraża boleść i współczucie z powodu 
katastrofy na wodach: samoańskich, 
Poznań 4-go kwietnia. (Zel. pr. K. W.)— 
Zapadł się tutaj dom wskutek podmulenia wylewem. 
Paryż 4go kwietnia. (Tel. pryw. K. W.) — 
Komitet narodowy ogłasza, że usunięcie się Boulan- 
gera z kraju zostało jednogłośnie uchwalone. 
iParyż 4-go kwietnia. (Tel. pryw. Kur. W.)— 
Po długiej i burzliwej dyskusyi izba deputowanych 
uchwaliła na posiedzeniu dzisiejszem 355 głosami 
203 ściganie sądowe Boulangera. (Aj. półn.). 
kAiruksella 4-go kwietnia. (Te. pryw. K. W.)— 
Bouianger oświadczył, że powróci do Francji, gdy- 
by oskarżono go przed ławą przysięgłych lub trybu- 
nałem apelacyjnym. Sąd senatu odrzuca stanowczo. 
Bruksella 4-go kwietnia. (Tel. Aj. półn.)— 
Rząd tutejszy zastanawia się nad tem, czy nie nale- 
ży mu zabronić Boulangerowi przebywania na tery- 
torjum belgijskiem. 
kkukdareszt 4-go kwietnia, (Tel. Aj. półn.) — 
Gabinet Rosettiego i Karpa podał się do dymisyi. 


TELEGRAMY HANDLOWE. 


Berlin 4-90 kwietnia. (Tel. prywatny Kurjera Wars.)— 
W slabem usposobieniu rozpoczęła giełda dzisiejsza swe czyn- 
ności. Dość poważny pokup na dewizy, ujawniony przez do- 
my petersburskie, a wyrażający się sprzedażą rubli na krótkie 
te1miny, wywołał zniżkę rubli. Nie udzieliła się ona ani ak- 
cjom, ani papierom procentowym, gdyż zlecenia z Paryża 
w dalszym ciągu napływają i to w takiej obfitości, że: w ni- 
czem nie odbija w sobie śladów przesilenia. Nowa pożyczka 
z r. 1889-go, która w bardzo skromnych ilościach dostanie się 
subskrybentom, jest przedmiotem bardzo licznych tranzakcyj 
i wskutek tego podniosła się w cenie do 91.75. Pieniądz, znaj 
dujący się w obfitości na rynku, niezmiernie ułatwia grę na 
zwyżkę papierami. Ruble w tranzakcjach natychmiastowych 
straciły 35 fen.; na dostawę sprzedawano po 217.50 i 217, 
a gdy wzmógł się pokup ze strony eksporterów, ruble stopnio- 
wo podniosly się do 217.50 ipo tej cenie nadal nabywać je 
chciano. Warszawa krótkoterminowa staniała o 15 fen., krót- 
ki Petersburg o 20 fen., długi zaś pozostał bez zmiany. Z pa- 
pierów obracano ziemskiemi po cenie o 20 kop. w złocie niż- 
szej, a likwidacyjnemi o 10 kop. tańszej, Wschodnia pożyczka 
II serji utrzymała poziom dnia poprzedniego, konsole nato- 
miast z r. 1880-g0 i 50/, renta zyskały drobnostkę. Listy za- 
stawne russkie zaś, 60/, renta, premjówki i kupony celne ule- 
gly zniżce. Kredytówki mają do zaznaczenia znowu poważną 
stratę, bo 1!/,0/5 wynoszącą. Żyto w towarze gotowym odnio- 
sło zysk 75 fen., na dostawę zaś pozostało bez zmiany. Prywa- 
tne dyskonto wynosi */g0/9: - 

Berlin 4-go kwietnia (notowanie urzędowe giełdy). 

Bi]. ban. rus. w tr. nat. 217.40 |Akcjed. ż. war.-wied. —,— 


Weksle na Warszawę 217.50 |Akcje kredytowe 156,40 
Wek, na Potersb.krót. 216,70 | Weksle na Lon. kr. 20.445 
Wek.na Petersb.dług. 215— | 5 dł. 20.35 
r pan rusk. EE 217,50 'Zyto w tow. gotow. 144.25 
Nseliodnia poż. LL em, 67.40 iŻyto na wiosn 148.75 
Listy zast. Serji ej 6470 | Bo i 
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"SPRAWOZDANIA Z TARGÓW. 


Targ Witkowskiego dnia 4-90 kwietnia, — Z powodu 
niesprzyjającej pogody i bardzo złego stanu dróg, dowozy na 
targ dzisiejszy były minimalne. Wystawiono na sprzedaż w o- 
góle nader niewielką ilość ziaxna. Wobec braku wyboru uspo- 
sobienie było niczdecydowane, chęć kupna bardzo mała. Psze- 
nicy ofiarowano kilkadziesiąt korcy;, wyborowe ziarno kupowa- 
no po 6.30, za białą płacono 6 rs., innych gatunków nie było. 
Żyto wyborowe osiągało 3.85, średnie 3.75 do 3.80, ordynaryj- 
ne w zaniedbaniu. Owies drogi, dostawy ograniczone, średnie 
gatunki po 2.30, 2.40 i 2.50, wyborowy po 2.75. 150 korcy śre- 
dniego grochu sprzedawano po 4.55. 

Targ na Pradze dnia 4-0 kwietnia. — Obroty na dzisiej- 
szym targu były bardzo ograniczone, prawdopodobnie wsku- 
tek niesprzyjającej pogody, pomimo to usposobienie było mo- 
cne, dowozy wynosiły 20 wagonów, wyborowe gątunki noto- 
wano 69 do 70 kop., średnie 65 do 68 kop., ordynaryjne 63 do 
64 kop. Owies zwyżkowo, wyborowy 72 do 76 kop., średni 
68 do 71 kop., ordynaryjny 64—66 kop., "nadesłano 13 wago- 
nów. Gryka mocno, 76 do 88 kop., Jęczmienia nadesłano dwa 
wagony, obrotów nie było żadnych. Kasza jaglana słabo, sprze- 
dano dwa wagony średniego towaru po 98 kop. 

Mięso. W ciągu ubiegłego tygodnia (do dnia 1-go kwietnia) 
Warszawa łącznie z Pragą spotrzebowała wołowiny 15084 pud., 
wieprzowiny 5636 pud., baraniny 20 pud., i cielęciny 2398 
pud., razem 23138 pud. Cyfra ta niniejszą jest od zeszłotygo- 
dniowej o 643 pud. Ceny średnie i przeciętne za fun; mię- 
sa pierwszej dobroci były aastępujące: wołowego 11 kop., 
wieprzowego 121/, kop., baraniego 14!/, kop. i cielęcego 10 kop., 
świeżej niesolonej sioniny 15 kop.—lńwentarz żywy płacono 
jak następuje: wół stepowy odrs. 68 do 106, krowa dojna od 
55 rs wieprz od 20 do 45 rs. baran średni rs. — kop. —i 
cielę średnie rs. 6 kop. —. Średnie ceny za jedną sztukę skór 
suszonych były: wołowych 10 rs. 35 kop., baramich rs. — 
kop. —, cielęcych rs. 1 kop. 35 i końskich rs.5 kop. —. 

Okowita. W pierwszych dniach tygodnia ceny okowity 
podniosły się o kilka kopiejek na garncu i utrzymały tę zniżkę 
w ciągu całego tygodnia. W Hamburgu ceny spirytusu pod- 
skoczyły z powodu nowego układu, z Hiszpanją, lecz obroty 
były spokojne w końcu tygodnia. Ządano na marzec 221/4, m., 
Za k miecjeiga 22'/,, na maj-czerwiec 22*/,, na lipiec-sierpień 

25/, m. : 

Werna. W tych'dniach wysłano ze składów bankowych 
do Tomaszowa 70 pudów wełny krajowej. W ogóle dla weł- 
ny krajowej panuje obecnie z powodu wysokiego kursu rubla, 
usposobienie słabe. Pogłoski o mającem jakoby nastąpić pod- 
niesieniu cła na wełnę zagraniczną, wywołują zakupy 18 ryn- 
kąch ze strony fabrykantów i kupców białostockich, ktorych 
skłania do tego cena teraźniejsza, stosunkowo bardzo tania i 
kredyt. Gatunek welny zagranicznej nie jest zajlepszy. 
statnich czasach odbył się w Charkowie jarmark, na którym 
było wielu kupców. Jarmark ten miał zbyt dobry; zakupy ro- 
biono przeważnie do Moskwy, a także do innych miast w Ce- 
sarstwie. i 

Len i konopie. Ryga. Len spokojnie przy cenach no- 
minalnych rs. 3U.do 32za berkowiec K. i rs. 28 do 29 za HD. 
Konopie chwilowo w zaniedbaniu. i , 

Nafta w zupelnym zastoju. Dłuższe dnie i wystarczające 
zapasy nie dozwalają, aby te drobne interesa, jakie się robią, 
wpływały dodatnio na ceny. Skutkiem tego u nas płacą rs, 
1.04 do 1.05 za pud nafty franco skład sprzedającego bez becz- 
ki, z opłaconą akcyzą. W Carycynie ceny niskie. 


Sosnowice 2 kwietnia. — Żyto w gatunkach wyborowych 
suchych poszukiwane i płacone wyżej ceu notowanych, wil- 
gotne gatunki miały zbyt trudny i tylko po cenach zniżo- 
nych. Polskie wyborowe 68 kop., średnie 661/, kop., wo- 
łyńskie 64 do 66, litewskie wyborowe 67!/, kop., średnie 64, 
bobrowskie wybor. 62, średnie 57'/,—60!/, z fastowskiej dro- 
gi 62—64;: pszenica biała 93, żółta 91, owies miał zbyt dobry, 
59!/,—71. Jęczmień browarny 911/3, na paszę 57'/ do 64 kop. 
Grochu poszukiwańo, warzelny 86—96, na paszę 65'/,. Gryki 
poszukiwano, wyborowa 82!/,, średnia 77. Kasza gryczana bez 
obrotów. Siemię lniane wyborowe 125—142, średnie 115!/, 
119'j, zwyczajne 1001/3. Proso 67!/—77. łubin żółty bez o- 
brotów. Makuchy lniane 101. Makuchy rzepakowe 95!). O- 
tręby pszenne grube 58, otręby pszenne miałkie 57, otręby 
żytnie 64 kop. za pud. 

Libawa 1-go kwietnla. — Żyto bez zmiany, 66!/,, cięższe 
67*/,, owies bialy przeciętne gatunki mocno, wysokie gatunki 
bez zmiany, litewski 60 do 61, wyborowy 62—63, kurlandzki 
wyborowy 64—66, jęczmień bez zmiany, wybor. kurl. 64—65, 
litewski wyborowy 60—61, na paszę suchy 58—60, pszenica 
bez pokupę, gryka słabo 80—81, lżejsza 74—75, groch suchy na 
paszę 74—75 x., russki 76—78, wyka litewska (0—8, siemię 
lniane lite» skie 7- miarowe 128—129: russkie 7-miarowe 129 do 
130, stepowe 7-miarowe 129—130, 6-miarowe 117, makuchy 
lniane russkie wyborowe 90—92, homelskie wyborowe 82—84 
kop., średnie 80—82 kop., gorsze 60—70 k., makuchy konopne 
43—44 kop., otręby pszenne grube 52—53, litewskie 51—52 
kop., średnie 50, otręby żytnie 58 do 59 kop. za pud. 

Gdańsk, 2-go  kwietnia.— Pszenica przy bardzo małem za- 
ofiarowaniu, obroty były spokojne, a ceny prawie bez zmiany. 
Płacono za polską transito pstrą 125/6 i 126 f. 132 m., 126 f. 
183 m., szklistą 127 f. 138 m., dobrze pstrą 128/9 f. 142 m., ja- 
sno-pstrą 125/6 f. 103 m., za ruską transito czerwoną 126/7 f. 
135 m., girka 126 f. 129 ın. zatonnę. Terminy transito: na kwie- 
cień-maj 137'/ą'm., 137 m., płacono, na maj-czerwiec 138!/, m. 
w żądaniu, 138 m. w płaceniu, na czerwiec-lipiec 140 m. płaco- 
no, na lipiec-sierpień 139'/ m. płacono, na wrzesień-październik 
139 m. w żądaniu, 138 mar. w płaceniu. Cena regulacyjna tran- 
zytowej 138 marek. Żyto w towarze gotowym bez obrotów. 
Terminy: na kwiecień-maj dolno-polskie 92 mar. w płaceniu, 
tranzytowe 91 m. w płaceniu, na maj-czerwiec dolno-polskie 
93 m. w poszukiwaniu, tranzytowe 394 m. w płaceniu, na czer- 
wiec-lipiec krajowe 144 m. w żądaniu, na wrzesień-październik 
tranzytowe 93 m. w płaceniu. Cena regulacyjna dolno-polskie- 
go 94 mar., tranzytowego 92 mar. Jęczmień kupowano tylko 
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polski; transito 111 f. 96 m. za tonnę, Owies 
tów. Wyka polska transito, 128 m. zą tonne , 
bon koński transito wilgotny 110 m. zą tonii 
żółty cokolwiek spleśniały 78 m. za tonn t tonę 
pszenne na wywóz morzem grube 3.90 m, 3 płacony 
Spirytus w towarze gotowym nie podlegając, opr 
w poszukiwaniu, podlegający cłu 33*/, m a ły i 
Dla cukru w Gdańsku tendencja spokojna, z M. PSZ 

szy nie było. Kurs w Gdańsku 218.20 marek zódsbtwgoe 
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ODPOWIEDZI REDAKGJI, . 


— Pani Walerji B.—Chwałony jest z MU TER 
Karmelicka, 27. vi aktad Lewinson u 
„— «Pani J.P, — Wstrzymać uiszczenia kom | 
żna; można tylko wezwać go urzędownie oder c80 nismo 
runków kontraktu. { trzymanie wą, 
— Panu Wrop. — Dykcjonarz, jako FOO OR 
wart jest bardzo mało. - To samo dwie danie h Prac 
łe, a nie stanowiąco rzadkości. Jeden tom ra io Ostara. 
u antykwazjuszów kilkadziesiąt kopiejck, KÓW. 
może być warta rubla. dycja Eoad? 
— Kanu S. J. M, — Najpraktyczniejsz koda 
Ollendorff do obu języków. Z podrem | imo 
+ ch zą! 


ecamy Krakowskiego. 


— ianu K. W, z ul. Hożej.— Konku. ; 
odwołany. i ję" JA dawno psa 

— Ac 4. B.—A kto nas upoważnia? D 

— Prenumeratorowi z Długiej. — Dot kol; 
mości o wylewie nie omaa ane Okolicy tej wiadą | 

„— Bani Marji z B. Sl. Eęg. — Święta racją, Alag, | 
nie możemy, bowiem pismo nasze odpowiednią w © drukowag 
niło juź wczoraj rano. zmiankę tezy, 

— stałemu prenumeratorowi w Aleksandrowie— Te. 
żna adresować w języku polskim, P Istnieje, mo. 


i— Premimeratorowi z Brześcia Litewskiego, — 1 a 


do godz. 9-ej rano i od 4—5 po południu; 92 ) Przyj tujo 1 
8) zatwierdzeni, listę już RE nna i 2) od godz, km 0 
h | 


kąt 
"HAN 


Sprawozdanie meteorologiczne 
z d, 4-g0 kwietnia 1889 r, I 


Hoitur spostrzeżej stacji WArstopyy 


Barom. WilgaŁ Wiatr ` fTemóoom=. | 
D.3-gog. 9w. 7389 98. Pn m Sa, 
D. 4+gog. 7 r. 13868 98 Pn 6 
» g- Lpp. 735.9 98 Pn 08 08 
W ciągu , Temperatura najniższą 0. 2,0=R. 15 „M, 
d. 3-g0 ` najwyższa 0. 47 =R, 87 
z. m, ) Wysokość wody spadłej 117 mn = 


EWS 
— Bazar wyrobów kobiecych, Wim, 
bowa 6, Hotel angielski, zaopatrzony Zostal w 02. 
maite przedmioty na obecny sezon wiosenny ody 
wiednie, t, j: Hłalkż wełniane i kretonowe, Sper 
mieszki bawelniane, ręcznej roboty, dla 
słych i dla dzieci. Sukienki i 
włóczkowe i wełniane, 
pturki dla dzieci. 
ZZOZ È - 


KORES. 


ONDENQ 


JA PRYWATNA 


— 4alAnonyme. SALA 2, 
Proszę odebrać na poczcie bilecik poste-restantę 
pod tym samym adresem. kj 
1274 TW. Roual Rd 


i 


Rozkład jazdy na kolejach żeladnyoj 
od dnia 13-go listopada. 


MON UWR UM GH godziny i minuty 


Warszawsko-Wiedeńska: | 


6 | | 


Fospieszny. 3 klas . k wiet 
Ar 8 Rp 21. „ . „|1045rano | 6%0wieu, 
Usobowo-niejsc. 8 kl. do Piotrkowa) 5 20po połjli brau 
W'owyższe om się | | NJ 
z koleją 4. 4:74 AN EE 
Kurjerski 2 klasy. e . . e.o o «| 0.20 wicca | Gfdr 
Warszawsko-Bydgoska: | i śą 
Kujerski 2 klasy ,. . .. . . „| 8 15po poł. p 
Osobowy 8 klasy . | ..... .| 7 Brano .| 940 


Usobowo-miejsc, 3 kl, do Kut: 5 


6 30 wiecz. | 885mm 
Wuarszawsko-Terespolska: | | | 


| 
9 30 rano 


HA ja 
Tcwarowo-osobowy 3 klasy ,, , 8,28) 
łocztowy 8 klasy a, « . .. . 3 48 po pob, 10popi 
'lcwarowo-osobowy 8 klasy .. . 10 — wiecz, į 8 ran | 


w arszawsko-Petersburska: | 
Pocztow. 8k. do Wilna, 2k. do Peters, 10 
Osobowy 3 klasy . . . . . . . . 11 
Osobowo-miejscowy do Białegostoku 5 

Lrxauwisiańska do kitowla: 


Osobowy . s «e + « « « . . „| B= WIEC 
Mscowy do Lublina .. . . .| 645rano 
(Powyższe pociągi łączą się 
z koleją dąbrowską,) 
Pocztowy >» 8 


Nadwiślańska do Mławy, *) 
Rocztówy:: «arenie OIR IOLE R 
RA n PEET REET 
OGbwoaowa z kolei Wiedeńsk. 


PIOSODOWY a a RA z: 
Gbwodowazkolei Terespolsk. 
Osobowy: 0009.77. osi A 
*) Do Mławy bezpośrednio nie doc 
Dworu, zkąd na 3-ch wiorstach przewóz. 


M 
ad 
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